Protokół z posiedzenia
Komisja Oświaty, Kultury, Sportu i Spraw Społecznych
Rady Gminy Suchy Las, dnia 24.06.2020 r., godz. 8:30




Porządek posiedzenia:
1. Otwarcie posiedzenia,
2. Powitanie członków Komisji i gości,
3. Stwierdzenie prawomocności posiedzenia,
4. Przyjęcie porządku posiedzenia,
5. Sprawozdanie z działalności Ośrodka Pomocy Społecznej, 
6. Wolne głosy i wnioski,
7. Zakończenie.


Ad. 1-3
Przewodnicząca Komisji Oświaty, Kultury, Sportu i Spraw Społecznych J. Radzięda otworzyła posiedzenie Komisji w dniu 24.06.2020 r. o godz. 8:30, witając członków Komisji oraz zgromadzonych gości. Następnie Przewodnicząca stwierdziła prawomocność posiedzenia na podstawie listy obecności – 7 członków komisji obecnych. W posiedzeniu uczestniczyli również Dyrektor OPS p. Sylwia Malendowska oraz Wójt Gminy Suchy Las p. Grzegorz Wojtera. 

Ad. 4
Komisja jednogłośnie, siedmioma głosami za, przyjęła porządek posiedzenia.

Ad. 5
Przewodnicząca KOKSiSS J. Radzięda poinformowała zebranych, że na najbliższą sesję Komisja nie ma uchwał do zaopiniowania, dlatego w całości zajmą się sprawozdaniami z działalności ośrodka pomocy społecznej. 
Dyrektor OPS p. S. Malendowska wskazała, że Komisja dostała dwa dokumenty. Pierwszy z nich to sprawozdanie z działalności całego ośrodka za rok 2019, a drugi dotyczy oceny zasobów pomocy społecznej. Dyrektor OPS podkreśliła, że są to obszerne dokumenty zwłaszcza ocena zasobów pomocy społecznej, gdyż jest to dokument, który dotyczy zasobów całej gminy nie jest wycinkiem pomocy społecznej jak przy sprawozdaniu. Dyrektor OPS wskazała,  że są to różne dziedziny zarówno oświata, pomoc społeczna czy kultura. Dyrektor OPS podkreśliła, że większość oceny są to tabelki z danymi statystycznymi, metodologia oraz źródła pozyskania danych. Poinformowała, że w odniesieniu do źródła danych w latach wcześniejszych OPS zobowiązany był do przedstawienia bilansu natomiast od kilku lat jest to ocena zasobów, z czego część danych zaciągana jest automatycznie z Głównego Urzędu Statystycznego oraz z danych, które są przedkładane do ministerstwa. Dyrektor OPS wskazała, że sprawozdanie dotyczy każdej formy działalności, zadań które wykonuje ośrodek włącznie z programami, które są dodatkowo przez ośrodek realizowane. 
Przewodnicząca KOKSiSS J. Radzięda spytała o program realizowany przez OPS związany z dobrą organizacja pracy. Przewodnicząca spytała o funkcjonowanie programu. 
Dyrektor OPS p. S. Malendowska odpowiedziała, że program jest na etapie wdrożeniowym. Wskazała, że jest to rozdzielenie pracy socjalnej od świadczeń i polega to na tym, że pracownicy socjalni, którzy wykonywali jedne i drugie obowiązki teraz będą wyspecjalizowani. Oznacza to, że część pracowników będzie zajmowała się wyłącznie przyznawaniem finansów, a pozostali będą wykonywać wyłącznie pracę socjalną tzn. pracę z rodziną tak jak asystent rodziny spełnia swoje obowiązki czyli szuka się źródła problemu w danej rodzinie. Dyrektor OPS wskazała, że jest to bardzo istotne, gdyż do momentu rozpoczęcia projektu praca socjalna była prowadzana tak dokładnie jak  w tej chwili jest prowadzona. Podkreśliła, że obecnie pracownik socjalny może dogłębnie zdiagnozować całą rodzinę i jej problemy, ponadto może pomóc w ich rozwiązaniu. Dyrektor OPS poinformowała, że głównym założeniem jest rozwiązanie przyczyn powstawania problemów w rodzinach. Dyrektor OPS poinformowała, że w ramach projektu są wyszczególnione też inne stanowiska, jednym z nowych jest pracownik pierwszego kontaktu, do którego przychodzą klienci bezpośrednio przy wejściu do ośrodka, który po rozmowie z tą osobą decyduje jak pokierować dalej sprawę. W ramach projektu utworzono zepsuł specjalistów jak asystent rodziny, pracownik socjalny, psycholog etc., jest to sztab ludzi, którzy koordynują i wspomagają pracę pracownika socjalnego. Dyrektor OPS stwierdziła, że na efekty pracy długo czekać nie będą, tą metodą pracuje już ośrodek jednak plany na początku roku zostały pokrzyżowane i ośrodek skupił się na innych problemach i program do połowy kwietnia nie był realizowany tak jak zakładali. Dyrektor OPS dodała, że teraz praca ośrodka wraca trochę do normy i starają się do projektu powrócić, by w tym systemie pracować. Dyrektor OPS podkreśliła, że w takiej pracy, w takim podejściu do pracy jest szereg szkoleń, które mają podnieść kwalifikacje pracowników i pokazać im jak można inaczej działać. Wskazała, że są to na przykład super wizje oraz couching. Dyrektor OPS wyjaśniła, że dzięki super wizji pracownik pozna kierunki funkcjonowania, będzie mógł zdiagnozować sytuację, a coaching pomaga nauczyć się współpracy ze sobą.
Przewodnicząca KOKSiSS J. Radzięda spytała czy wszyscy pracownicy socjalni są objęci tym projektem. 
Dyrektor OPS p. S. Malendowska odpowiedziała, że wszyscy pracownicy socjalni są objęci projektem. Wskazała, że jedynie pracownicy od świadczeń rodzinnych, 3 stanowiska pracy są wyłączeni natomiast uczęszczają również na szkolenia z coachingu jak cały zespół, ponieważ ważne jest, by ośrodek dobrze funkcjonował.  
Przewodnicząca KOKSiSS J. Radzięda spytała czy OPS będzie obsługiwać bon turystyczny.
Dyrektor OPS p. S. Malendowska odpowiedziała, że chyba nie, gdyż wszystko wskazuje na to, że ZUS będzie się tym zajmował ale jeśli trzeba będzie to ośrodek się tym zajmie. 
Przewodnicząca KOKSiSS J. Radzięda spytała o liczbę etatów w ośrodku.  
Dyrektor OPS p. S. Malendowska odpowiedziała, że aktualnie jest 16 etatów.
Przewodnicząca KOKSiSS J. Radzięda spytała czy p. Dyrektor OPS planuje rozwój.
Dyrektor OPS p. S. Malendowska odpowiedziała, że nie z dwóch powodów. Pierwszy powód, logistyczny w ośrodku brakuje miejsca i jako Dyrektor stara się utrzymać taką liczbę etatów jaka jest.  Wskazała, że zlikwidowała 1 stanowisko pracy 2 lata temu, żeby wszystkie stanowiska spełniały swoje zadania. Dyrektor OPS poinformowała, że logistycznie w ośrodku nie ma teraz żadnego wolnego pomieszczenia czy biurka. Podkreśliła, że docelowa sala konferencyjna jest już również zagospodarowana, dlatego z tych powodów stara się tak rozdzielać pracę, by nie powodować dodatkowych potrzeb. Dyrektor OPS stwierdziła, że zdaje sobie sprawę, że przyjdą takie programy jak „300+”, które będą generowały bardzo dużo pracy. Dyrektor OPS podkreśliła, że jest to ogrom pracy w przypadku świadczeń „500+”. Wskazała, że w tym roku jest troszkę lepiej, bo w ubiegłym roku program "500+” objął okres dwuletni. Dyrektor OPS dodała, że od 1 lipca wszystko będzie realizowane co wiąże się z czteroma miesiącami dobrej harówki dla wszystkich pracowników. Wskazała, że wtedy stara się włączać również innych pracowników i nie przewiduje nowego etatu jednak nie wykluczone, że ośrodek będzie miał dodatkowe obowiązki i trzeba będzie się zastanowić. Dyrektor OPS poinformowała również, że archiwum OPS nie mieści się już w ośrodku. Wskazała, że każdy rok zasiłkowy to 6 tyś. nowych teczek, a przy „500+” jest jedna teczka dla rodziny jednak dochodzą nowe rodziny i dokumenty puchną. Dyrektor OPS wskazała, że ośrodek zaczął wynajmować miejsca na archiwum specjalnie do tego wyznaczone w firmie zewnętrznej. 
Radna I. Koźlicka spytała czy Dyrektor OPS może wskazać obszary, które jej zdaniem wymagałyby szczególnego zainteresowania z różnych względów, które są jej bolączką. 
Dyrektor OPS p. S. Malendowska odpowiedziała, że ma świadomość problemów jakie występują. Wskazała na obszar osób starszych, które wymagają usług opiekuńczych. Dodała, że pod względem  zaopatrzenia ich w usługi opiekuńcze w tej chwili zajmuje się tym CIS poznański centrum integracji społecznej w ramach warsztatów i oni tą opiekę sprawują i na tą chwilę jest to opieka wystarczająca. Dyrektor OPS stwierdziła, że w perspektywie osób starszych i chorych to niestety będzie problem coraz większy, bo coraz więcej takich osób się pojawia. Dyrektor OPS podkreśliła, ze patrząc na Poznań oraz okoliczne gminy wszyscy mają  z tym problem i szukają rozmaitych rozwiązań nawet z założeniem możliwości zatrudnienia opiekunek przy OPS. Dyrektor OPS wskazała, że takie zatrudnienie opiekunek wiązałoby się z horrendalnymi kosztami, gdyż byłyby to etaty i musiałaby zatrudnić tak naprawdę 20 osób co jest nierealne na dzień dzisiejszy. Dyrektor OPS wskazała, że firma która się tym zajmuje fachowo, profesjonalnie jest również bardzo droga. Takie firmy płacą najniższą pensje za godzinę i w tym składzie co jest póki co ludzie są mocno zapracowani, ograniczają godziny na tyle ile jest to możliwe, by włączać również do pomocy rodzinę osoby starszej.  Dyrektor OPS stwierdziła, że jeśli tendencja się utrzyma to staniemy pod ścianą zatrudnienia firmy zewnętrznej, która za godzinę opieki brać będzie 60 zł czy zatrudnienia opiekunek. Dyrektor OPS podkreśliła, że z tyłu głowy wie, że może się tak zdarzyć ale na dzień dzisiejszy jest spokojna. 
Radna I. Koźlicka spytała o osoby, które bezwzględnie wymagają, by do nich dochodzić.
Dyrektor OPS p. S. Malendowska odpowiedziała, że w gminie takie osoby są i wymagają całodobowej kompleksowej opieki od gotowania, sprzątania po podanie leków. Wskazała, że jest to nawet  niemożliwe do zrealizowania przez rodzinę takiej osoby i jedyną drogą jest dom pomocy społecznej. Dyrektor OPS wskazała, że ośrodek kieruje takie osoby do takich domów ale są to wysokie koszty jeśli chodzi o gminę, a z roku na rok jest kierowanych coraz więcej ludzi.
Radna I. Koźlicka spytała o finansowanie pobytu w domu pomocy społecznej. 
Dyrektor OPS p. S. Malendowska odpowiedziała, że 70% kosztów pokrywa osoba ze swojego dochodu, natomiast cała reszta jeśli nie ma rodziny, która się zaoferuje, by pomóc co jest sprawdzane i wiadomo im niższa emerytura, renta tym wyższe koszt dla gminy. Wskazała, że średni koszt pobytu to 4,5 tyś. zł. Dodała, że rzadko kto ma takie możliwości i gmina dopłaca. Dyrektor OPS poruszyła kwestię dostępu do rehabilitacji dla osób niepełnosprawnych, gdyż jest bardzo kosztowna. Wskazała, że jest to wątek przyszłościowy, a zapewnienie rehabilitacji osobom niepełnosprawnym jest ogólnopolskim problemem. 
Radna I. Koźlicka stwierdziła, że zarówno finansowanie jak i pozyskiwanie osób, rehabilitantów może być problematyczne. 
Dyrektor OPS p. S. Malendowska stwierdziła, że zarówno jedno i drugie jest problemem. Wskazała, że samo pozyskanie rehabilitantów jest nie do przeskoczenia.  
Radny Z. Hącia poruszył sprawy bezdomności w gminie. Wskazał, że póki co ludzie Ci są sprawni ale przybywa im lat i staja się coraz bardziej uciążliwi. Radny stwierdził, że nie wiadomo jak do tego podejść. 
Na posiedzenie Komisji przybył Wójt Gminy Suchy Las G. Wojtera o godzinie 8:54.
Dyrektor OPS p. S. Malendowska stwierdziła, że ludzie bezdomni to ogromny problem społeczny. Wskazała, że w 80% jest to wybór na życie i na to wpływu nie ma. U tych osób, które stały się bezdomne części można pomóc, bo chcą. Dyrektor OPS wskazała, że ośrodek zna wszystkie osoby na terenie gminy, ze wszystkim starają się pracować i są to osoby, które wybrały taki pomysł na życie, a praca z nimi nie przyniesie efektu. Dyrektor OPS wskazała, że często wiąże się to z alkoholem. Dodała, że ośrodek oferuje pomoc w załatwieniu schronisk natomiast osoby te nie są zainteresowane, wybrały taki sposób na życie i bardzo trudno do nich dotrzeć. Dyrektor OPS wskazała, że na siłę ośrodek nic nie zrobi, póki te osoby same nie będą chciały. 
Radny Z. Hącia spytał o pozyskiwanie alimentów dla dzieci od osób, które po rozwodzie nie płacą ich od lat.
Dyrektor OPS p. S. Malendowska stwierdziła, że jedynym sposobem jest fundusz alimentacyjny, którym dysponuje ośrodek i może chociaż w części to rekompensować. Dyrektor OPS wskazała, że narzędzi jako takich ośrodek nie ma, by skutecznie to egzekwować. Dodała, że są różne instrumenty czy to w zakładach karnych pobierać mogą środki, czy komornicy ale trudno uzyskać od kogoś alimenty jeśli nie ma nic. 
Radny Z. Hącia stwierdził, że zaległości z funduszu alimentacyjnego narastają i czy ośrodek zgłasza takie sprawy do prokuratury. Radny spytał jakie są tego skutki. 
Dyrektor OPS p. S. Malendowska odpowiedziała, że kierują takie sprawy do sądu a skutki są różne. Wskazała, że to prokurator ocenia jak długo nie alimentacja trwa, jakie są szanse, by cokolwiek zmienić, czy można przeprowadzać wywiady środowiskowe. Dyrektor OPS podkreśliła, że na ośrodku ciąży obowiązek zgłoszenia takiej sprawy do prokuratury jednak kwestia rozwiązania spoczywa na wymiarze sprawiedliwości. 
Radny Z. Hącia stwierdził, że w roku 2019 na wniosek OPS złożony został wniosek do prokuratury, a oni umorzyli postępowanie. 
Dyrektor OPS p. S. Malendowska odpowiedziała, że takie sprawy też się zdarzają.
Radny M. Bajer stwierdził, że sprawa ustalenia alimentów to absurd polegający na uchylaniu się od pracy, ponieważ sądy zasądzają niewspółmierne do wynagrodzenia alimenty. Radny stwierdził, że należałoby okroić alimenty zgodnie z wynagrodzeniem, żeby takie osoby miały jak zapłacić. Ponadto radny wskazał, że takie osoby unikają źródeł legalnego dochodu, bo jak zarobią to im zabiorą i nie będą mogły się utrzymać. Radny M. Bajer spytał o liczbę pracowników biurowych w OPS.
Dyrektor OPS p. S. Malendowska odpowiedziała, że wszyscy pracownicy zajmują się pracą biurową. Dyrektor OPS dodała, że ośrodek posiada dział księgowości, konsultantów, psychologa, ponadto pracowników socjalnych, świadczeń rodzinnych i asystenta rodziny. 
Radny M. Bajer powrócił do tematu opieki nad osobami starszymi. Wskazał, że jest to problem społeczny, lokalnych mieszkańców i niezależnie od wszystkiego należy stworzyć ośrodki dla osób starszych tak jak przedszkola dla dzieci. Wskazał, że będą to inne koszty utrzymania niż wynajęcie firmy zewnętrznej. Radny stwierdził, że w takim miejscu można by było zrobić rehabilitacje i zatrudnić masażystów. Radny podkreślił, że opieka nad osobami starszymi opierałaby się na dużym zaangażowaniu ze strony rodziny zainteresowanego pacjenta przy uwzględnieniu możliwości finansowych. Radny stwierdził, że należy pójść w tym kierunku. 
Dyrektor OPS p. S. Malendowska stwierdziła, że jest to temat na niedaleką przyszłość.
Radny Z. Hącia powrócił do tematu alimentów. Radny zgodził się, że może być sytuacja, że alimenty mogą być za wysokie ale jeśli na dwoje dzieci jest 600 zł alimentów i osoba nie pracuje to kwestia wysokości alimentów jest nierówna, gdyż są tacy co się uchylają od płacenia. Radny stwierdził, że problem tkwi w zmuszeniu tych ludzi, by płacili alimenty, starali się zarobić na dzieci. 
Radna I. Koźlicka stwierdziła, że jest to problem złożony, co człowiek to przypadek. Radna stwierdziła, że jest to zależne od wysokości pensji, którą mogą pozyskać. Stwierdziła, że część takich osób trafia do więzienia i tam powinni pracować na alimenty. Radna wskazała, że kiedyś było to popularne rozwiązanie. 
Przewodnicząca KOKSiSS J. Radzięda spytała czy komisja alkoholowa jest osobnym bytem od ośrodka. Przewodnicząca podkreśliła, że skład komisji jest niezmienny, a w jego skład wchodzi  dyrektor ops, wicedyrektor, urzędnik i policja. Przewodnicząca spytała o postanowienia komisji przed wydawanymi koncesjami na sprzedaż alkoholu. 
Dyrektor OPS p. S. Malendowska odpowiedziała, że nie przeliczała ile takich postanowień komisja wydaje ale dość sporo. Wskazała, że może przedłożyć dane, gdyż nie chce rzucać liczbami, lecz jest około 40 punktów. Dyrektor OPS wskazała również, że zależą one również na jak długo koncesja jest wydawana ale są one ciągle odnawiane.
Przewodnicząca KOKSiSS J. Radzięda spytała czy nie ma problemu z odnowieniem koncesji. Ponadto spytała czy w tych punktach nie dochodzi nagminnie do incydentów. 
Dyrektor OPS p. S. Malendowska odpowiedziała, że miała miejsce jedna sytuacja. Koncesja została wydana i straż gminna i policja nie zaobserwowały by dochodziło do awantur czy przeszkód do wydania. Dodała, że generalnie na terenie gminy niebyło takich problemów. 
Przewodnicząca KOKSiSS J. Radzięda spytała o fundusz korkowy. 
Dyrektor OPS p. S. Malendowska odpowiedziała, że zrządza nim ośrodek we współpracy z urzędem. Dyrektor OPS wskazała, że co roku pisany jest program i szczegółowo jest opisywane na jakie zadania jest przekazywany ten fundusz bądź jakie płatności można z niego wykonać, jak programy w szkołach, kolonie dla dzieci. 
Radny M. Bajer spytał czy są to specjalistyczne kolonie czy dotowane.
Dyrektor OPS p. S. Malendowska odpowiedziała, że są to specjalistyczne kolonie. Corocznie w gminie odbywa się konkurs na prowadzenie takich kolonii i wyznaczone chętne dzieci wyjeżdżają. 
Radny M. Bajer spytał o organizatora kolonii. 
Dyrektor OPS p. S. Malendowska odpowiedziała, że w ramach konkursu wyłaniana jest firma, która organizuje kolonie. Zatem wygrywa firma, która prowadzi profil profilaktyczny tej kolonii. 
Radny M. Bajer powrócił do tematu opieki nad ludźmi chorymi. Radny stwierdził, że sprawy te zaczynają robić się grupowe, dotyczą coraz większej liczby osób i będzie to problem, który trzeba będzie rozwiązać. Radny podkreślił, że przy oczywistym krojeniu wydatków, gdyż finansowanie będzie bardzo duże. 
Dyrektor OPS p. S. Malendowska stwierdziła, że musi myśleć globalnie, że jest parę miejscowości w gminie i w każdej są takie osoby. 
Radny M. Bajer stwierdził, że gdyby był gminny ośrodek to można by te koszty zaniżyć i o wiele lepiej tym mieszkańcom pomóc. 
Dyrektor OPS p. S. Malendowska stwierdziła, że do takiego ośrodka osoba musiałaby być przywieziona, bo takie osoby nie wychodzą z domu. Dyrektor OPS stwierdziła, że gmina musi szukać rozwiązań, które będą dla wszystkich korzystne, które rozwiążą problem.
Radna I. Koźlicka stwierdziła, że grupa osób jest bardzo różnorodna część wymagałaby wręcz całodobowego zaopiekowania na przykład w domu pomocy społecznej, a z różnych względów do tego domu nie trafi i to na pewno jest grupa, której w inny sposób się nie pomoże. Radna wskazała, że później są osoby, które z większą bądź mniejszą trudnością można by wesprzeć, poprzez usługę rehabilitacyjną czy obecność osoby do podania leków czy jedzenia posiłku. Radna wskazała, że taki koszt rozkładałby się na kilka osób i wiązałoby się to z pewną usługą wykonaną dla pewnej grupy osób. 
Radny M. Bajer stwierdził, że musiałaby to byś dzienna pomoc społeczna DPS. Radny wskazał, że w takim przypadku bezwzględnie musiałaby być zaangażowana rodzina. Radny stwierdził, że są to często osoby, które mają zasoby, a dopiero brakujące koszty pokryć z budżetu gminy.  
Radny Z. Hącia stwierdził, że dobrą inicjatywą są kluby seniora, gdzie część ludzi starszych jest niejako wyciągana z domu, trafia do klubu seniora gdzie osoby starsze rozmawiają, spotykają się, jest  rehabilitacja, zajęcia towarzyskie, a ludzie nie zamykają się w domu. Radny wskazał na swoje doświadczenie jako kuratora, gdy miał taki przypadek, że podopiecznej brakowało kontaktu z drugim człowiekiem. Radny podkreślił, że kluby seniora są ważnym elementem. Stwierdził, że ważną kwestią są ludzie bardziej zawansowani wiekiem, którzy korzystać powinni z domu dziennego pobytu. Dodał, że takie ośrodki mają swoje uzasadnienie, bo część ludzi ma swoją opiekę ale kwestia dowozu dotarcia jest większym problemem. Radny stwierdził, że kluby seniora są bardzo ważnym elementem, bo ta starość oddala się od tych ludzi.
Dyrektor OPS p. S. Malendowska poinformowała o rozmowach z p. Wójtem na temat klubów seniora, by utrzymywały one tą sprawność członków jak najdłużej. Dyrektor OPS stwierdziła, że kluby seniora pomagają osobom starszym myśleć, że wychodzą do ludzi, że muszą zachować sprawność jak najdłużej.  
Radna I. Koźlicka stwierdziła, że komisja wywołała problem na 3 poziomach. Pierwszy problem osób,  o których trzeba będzie walczyć. Pozostają oni w domu ale wymagają opieki specjalistycznej całodobowej. Następnie osoby wykluczone społecznie z różnych spraw np., finansowych ale są względnie sprawne intelektualnie i fizycznie, nie mają kontaktu z ludźmi. Oraz pula osób, które są na emeryturze przy obecnym wieku emerytalnym od 60 roku życia, pula osób nie mająca poważniejszych schorzeń oraz trudności z zasobami finansowymi powinna działać w ramach klubów seniora. Randa podkreśliła, że kluby seniora jak dębowy liść to pierwszy moment wsparcia, gdzie będą uczęszczać osoby, które potencjalnie mogłyby pochodzić na uniwersytet trzeciego wieku, a spotkania zajmują kilka bądź kilkanaście godzin w tygodniu. Następna jest grupa ludzi wymagająca kontaktu nawet w grupie rówieśniczej ze wsparciem niemedycznym, a socjalnospołecznym oraz osoby, które wymagają całodobowego wsparcia z medyczną obsługą. Radna podkreśliła, że w momencie gdy jest społeczeństwo starzejące się w każdej z tych grup będzie sporo ludzi. 
Radny M. Bajer stwierdził, że jest to nieuniknione. Dodał, że w przypadku dzieci zajmują się nimi rodzice natomiast w przypadku osób starszych rodzina nie będzie działać, gdyż często jej nie stać. 
Radna I. Koźlicka puentując stwierdziła, że nadal żywy jest ten temat dziennej opieki nad osobami starszymi.
Radny M. Bajer stwierdził, że kluczowe jest finansowanie.  
Dyrektor OPS p. S. Malendowska stwierdziła, że dzienne domy na tym polegają, że występuje odpłatność. 
Radna I. Koźlicka stwierdziła, że odpłatność byłaby analogiczna jak w przypadku przedszkola, dwa posiłki oraz osoba do opieki z pedagogicznym wykształceniem. Radna wskazała, że nie mogą to być osoby, które potrzebują medycznej pomocy, gdyż taka placówka byłaby pobudzaniem integrowania społecznego, pobudzaniem do działania. Radna wskazała, że może być osoba starsza sprawna intelektualnie ale nie mogąca się poruszać i taka osoba nie będzie wykluczona ale trzeba będzie ją dowieźć. Radna stwierdziła, że w tym przypadku jest duża analogia do działania przedszkola.
Radny Z. Hącia podziękował p. Dyrektor OPS i zespołowi za sprawozdanie, które przyrównał do bardzo wnikliwej encyklopedii o gminie. Podkreślił, że dużo można się z tego dowiedzieć na przykład jakie są problemy, a jej przestudiowanie daje dużą wiedzę. Radny dodał, że jest to kolejne sprawozdanie bardzo rzetelnie przygotowane. 
Radny M. Bajer spytał o patologię wśród młodzieży, spytał jak ośrodek stara się dostrzegać takie problemy. Ponadto spytał czy były incydenty. 
Dyrektor OPS p. S. Malendowska stwierdziła, że dotarciem jest część badawcza. W tym roku diagnoza ankiety anonimowe i tylko w ten sposób można się o tym dowiedzieć. Dyrektor OPS wskazała, że ankiety są tak skonstruowane, że jeśli dziecko miało kontakt ze środkami odurzającymi to wszystko wyjdzie. Dyrektor OPS wskazała, że Radni mieli przedłożone wyniki tych badań i nie są złe w znaczeniu takim, że dostęp do tych środków nie jest tak powszechny jak być może w większych miastach i robiąc analizę badawczą jak wygląda to w innych gminach, to w Gminie Suchy Las wygląda to bardzo dobrze. Dyrektor OPS wskazała, że zdarzają się incydenty, w ramach klubu młodzieżowego, którego punkt znajduje się w Chludowie korzysta grupa młodzieży, która przychodzi indywidualnie na zajęcia z terapeutką. Stwierdziła, że nigdy nie będzie tak, że da się to zdiagnozować w 100% nie będzie tragizować, że jest źle, gdyż młodzież jest cudowna, a zawsze znajdą się takie jednostki ze względu na błędy rodzicielskie, indywidualne cechy. Dyrektor OPS podkreśliła, że jeśli chodzi o gminę, gdy wiedzą gdzie jest problem to starają się pomagać na tyle ile można.
Radny M. Bajer stwierdził, że ankiety w szkołach pokazały miedzy innymi, że inicjatywa picia alkoholu wynika z aprobaty rodziców. Radny wskazał, że 60-70% młodzieży kosztowało alkoholu przy wiedzy rodziców. 
Dyrektor OPS p. S. Malendowska stwierdziła, że nie tylko w szkołach są wykonywane ankiety. Wskazała, że na problemy społeczne nie ma recepty, a ośrodek nie jest receptą na całe zło. 
Przewodnicząca KOKSiSS J. Radzięda podziękowała p. Dyrektor OPS za zaangażowanie ośrodka w akcję WOŚP. 
Dyrektor OPS p. S. Malendowska stwierdziła, że to nie jest tylko jej zasługa ale pracowników, szeregu osób, firm, stowarzyszeń. Wskazała, że lista jest bardzo długa. Dyrektor OPS stwierdziła, że jeśli będzie taka możliwość w kolejnym roku to może również zorganizują WOŚP.

Ad.6 
Komisja dyskutowała nad nowym rokiem szkolnym uwzględniając występowanie wirusa SARS COVID-19.
Wójt Gminy Suchy Las G. Wojtera poinformował komisję o przygotowaniu na okres letni zabezpieczenia funkcjonowania szkół. Wójt wskazał, że urząd czeka na decyzję odnośnie otwarcia szkół, która prawdopodobnie ma być podana do wtorku 30 czerwca. Wójt wskazał, że najgorsza sytuacja wystąpiłaby w sytuacji przyjęcia modelu reagowania adekwatnie do sytuacji. Wójt podkreślił, że oświata musi być zaplanowana na kwartał, rok do przodu, a sytuacja obecna psuje to podejście. Wójt wskazał, że jest przygotowany przez związek gmin wiejskich model funkcjonowania szkół bardzo niekorzystny dla nauczycieli. Jeśli będzie informacja, że szkoły działaby zdalnie to oznacza, że budynki będą sprzątane przez jedną firmę co wiąże się ze zwolnieniami, pozostawiając kadry i płace oraz koordynatora szkoły. Wójt wskazał, że doszłoby do likwidacji wszystkich godzin nadprogramowych co po raz pierwszy spowodowałoby zrównanie kosztów utrzymania z subwencją. Wójt wskazał, że takie funkcjonowanie to nie byłaby szkoła. Podkreślił, że obecnie szkoły nie funkcjonują jako jednostki, które gwarantują poziom nauczania jak przed COVID-19.
Radny M. Bajer zgodził się z p. Wójtem. Nie zgodził się w kwestii nie funkcjonowania szkół. Radny stwierdził, że nauczyciele to trzon szkoły, którzy starają się tak jak mogą przy możliwościach technicznych wpływać na dzieci. Nie mniej jednak Radny znowu się zgodził, że to nie jest rzeczywiste wypełnianie obowiązków nauczyciela, dzieci i rodziców, chyba że w tym modelu znajdzie się sposób docierania do dzieci i młodzieży, w którym istotnie nauczyciele będą mieli leszy wpływ na dziecko. Radny stwierdził, że model zaplanowany tak, że w 90% nauczyciel ma mieć kontakt bezpośredni z uczniem poprzez transmisje byłby bardziej przypominający sposób dydaktyczny i wychowawczy niż teraz. W odniesieniu do sprawy budynku Radny stwierdził, że coś w tym jest i nie podlega to dyskusji, a nawet w okrojonym zestawie godzin nauczyciele coś by robili.
Radna I. Koźlicka spytała retorycznie czy zatem otwierać szkoły niezależnie od warunków ?
Wójt Gminy Suchy Las G. Wojtera stwierdził, że nie ma dobrego rozwiązania. Wójt wskazał, że bez otwarcia szkół nastąpi zapaść edukacji. Wójt dodał, że zmniejszanie liczby osób w klasach to wydłużanie godzin chodzenia do szkół oraz wprowadzanie systemu zmianowego co spowoduje bunt nauczycieli, dzieci i rodziców. Z drugiej strony Wójt wskazał, że otwarcie szkół spowoduje większe możliwości zachorowania. Wójt podkreślił, że każdy wariant jest zły.
Radny Z. Hącia stwierdził, że najmłodsi uczniowie bezwzględnie muszą mieć kontakt z nauczycielem. Radny stwierdził, że jedynym wyjściem jest wrócić do normalnego uczenia chociażby na dwie zmiany. Podkreślił, że grupy musiałyby mieć mniej dzieci, by dostosować klasy do reżimu. 
Radny M. Bajer stwierdził, że dzieci podczas przerwy wyjdą na korytarz i się wymieszają bez zachowania reżimu sanitarnego. 
Wójt Gminy Suchy Las G. Wojtera stwierdził, że gmina może się tym nie martwić, gdyż zostaną jednak wprowadzane odgórne ograniczenia, byle żeby nie polegały na tym, że będą się one co dwa tygodnie zmieniać. Wójt podkreślił, że Rząd podejmie decyzje, czy zderzy gminę z ryzykiem większej zachorowalności. Wójt podkreślił, że jednocześnie Rząd zastanawia się nad zniesieniem obowiązku szkolnego, gdzie rodzic będzie podejmował decyzje czy dziecko ma podjąć edukację. Wskazał, że w gminach wiejskich przed COVID-19 prowadzonych było około 1000 postępowań przez niewykonywanie obowiązków przez rodzica teraz jest około 70 tys. postepowań. Wójt wskazał, że w wielu gminach rodzice wymagają od gmin zapewnienia nauczyciela dochodzącego do dziecka bądź osprzętowania z dostępem do Internetu, a w przeciwnym wypadku dziecko nie będzie się uczyło. Wójt wskazał, że w tej chwili możliwości wykonywania programu nauczania są większe, gdyż programy są dostępne już nie przez Internet ale można zakupić je w pakietach na nośnikach. Wójt stwierdził jednak, że nie można wszystkiego nauczyć się przy komputerze, gdyż do np., w geometrii dzieci muszą zobaczyć bryłę i mieć kontakt z nauczycielem.
Radny Z. Hącia stwierdził, że być może w Polsce przejdzie model szwedzki, w którym szkoły nadal funkcjonują. 
Przewodnicząca KOKSiSS J. Radzięda stwierdziła, że obecnie rodzice mają problem, ponieważ muszą się opiekować dziećmi w domach. 
Radny G. Słowiński stwierdził, że dowiedzą się wszystkiego we wtorek lub środę po pierwszej turze wyborów. 

Ad.7
W związku z brakiem dalszych głosów w dyskusji, Przewodnicząca Komisji J. Radzięda zakończyła posiedzenie Komisji o godzinie 9:46


	Sporządziła:					           Przewodnicząca  KOKSiSS:
          Agata Schmidt						     Joanna Radzięda 

